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1 Maja -  robotnicze święto
Tradycyjnie jak  co roku 

— 1 M aja obchodzimy jako 
powszechne święto wszyst­
kich ludzi pracy, święto ca 
lego społeczeństwa.

M anifestujem y w tym 
dniu poszanowanie przeka­
zanych nam  przez pokole­
nia wielkich rewolucyjnych 
tradycji klasy robotniczej 
i całego naszego narodu, 
głęboką cześć dla bohater­
stw a czasów wojny i wy-' 
trw ale j pracy czasów po­
koju — dla wszystkiego co 
zrodziło się z walki, a o- 
krzcplo i rozkwitło trudem  
naszych umysłów i rąk.

Tegoroczne święto m ajo­
we obchodzimy w atm osfe­
rze zbliżającej się XXX 
rocznicy rozgromienia fa­
szyzmu, rocznicy zwycię­
stwa, które zapoczątkowa­
ło nową kartę  dziejów 
Europy i św iata, socjali­
styczny okres dziejów n a­
szej Ojczyzny.

W to wspólne dzieło n a­
rodów walczących o wol­
ność decydujący wkład 
wniósł Związek Radziecki. 
Jego bohaterska arm ia roz­
strzygnęła losy wojny.

Z owoców tego zwycię­
stwa, którego współtwórcą 
był również naród polski — 
bierze się dzień dzisiejszy 
— nasze perspektyw y roz­
wojowe.

Tę praw dę schowamy w 
naszych sercach i um y­
słach wraz ze czcią dla 
tych, którzy swym życiem 
opłacili cenę wyzwolenia,

będziemy ją  utrw alać w 
pamięci pokoleń.

W dniu 1 M aja sum uje­
my w yniki zbiorowego tru  
du całego narodu. Ocenia­
my osobisty w kład pracy 
każdego pracow nika Elek­
trow ni „Kozienice” i załóg 
budowlanych, w dzieło roz 
woju k raju  i naszego za­
kładu.

Silą, która pozwala stale 
bogacić i rozszerzać plany 
społeczno - gospodarczego 
rozkw itu Ojczyzny jest zes­
polenie osobistych dążeń 
wszystkich obywateli z pro 
gram em  rozkw itu Polski.

Nasze załogi — Elektrow  
ni i przedsiębiorstw  bu­
dowlano-montażowych — 
m ają w  tym  swój poważny 
udział.

Niech nasza E lektrow nia 
i Plac Budowy nadal dają 
przykład dobrej roboty, 
m ądrze zorganizowanego 
wysiłku i twórczego działa­
nia.

Dotychczasowe osiągnię­
cia załogi eksploatacyjnej 
i budowniczych Elektrowni 
„Kozienice” dają gw aran­
cję. że stojące przed nam i 
nowe zadania zostaną w 
pełni wykonane.

To dążenie do stałego 
rów nania w górę jest rczul 
tatom konsekw entnej rea li­
zacji program u nakreślone­
go przez VI Zjazd Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robot­
niczej.

Rok bieżący jest uw ień­
czeniem wysiłków całego 
5-lecia. Od tem pa działania 
nas wszystkich zależy z

jakim  dorobkiem powitamy 
zbliżający się VII Zjazd 
Partii.

Praca załogi elektrowni i 
załóg budowlanych potrzeb 
na je st krajow i, aby bu j­
niej kwitło życie gospodar­
cze, szybciej rozw ijał się 
nasz przemysł, aby dostar­
czać dla naszej krajow ej 
gospodarki coraz więcej 
energii elektrycznej. Po­
trzebny jest wysiłek wszy­
stkich załóg budowlanych, 
aby szybciej i coraz więcej 
przybyw ało nam  nowych 
mieszkań, nowych obiek­
tów socjalnych, ku ltu ra l­
nych i usługowych.

DRODZY TOWARZYSZE 
I OBYWATELE !

W przeddzień Majowego 
Święta, w imieniu Egzeku­
tywy K om itetu Zakłado­
wego PZPR, w im ieniu Dy 
rckcji Elektrow ni i G ene­
ralnego W ykonawstwa, w 
imieniu Rady Zakładow ej 
i Rady Robotniczej, w imie 
niu całego aktyw u p arty j-  
no-gospodarczego i społecz­
nego, przekazuję dla wszyst 
kich załóg serdeczne poz­
drowienia i życzenia jak  
najlepszych wyników w 
pracy zawodowej, w dzia­
łalności społecznej i dużo 
zadowolenia w życiu oso­
bistym.

Szczególne pozdrowienia 
kierujem y pod adresem  
klasy robotniczej, inżynie­
rów  i techników E lektrow ­
ni, „B cton-S talu”, „Ener­
gom ontażu”, Elekrobudo-

w y”, „H ydrocentrum ” — 
wszystkich grup robót 
przedsiębiorstw  podwyko­
nawczych.

Gorące pozdrowienia prze 
kazujem y naszym kobie­
tom, wszystkim członkom 
P o l s k i e j  Zjednoczonej 
P artii Robotniczej, m ło­
dzieży zorganizowanej w 
Związku Młodzieży Socja­
listycznej, młodzieży szkol­
nej, działaczom związko­
wym i społecznym.

Przekazujem y serdeczne 
pozdrowienia dla rodzin na 
szych pracowników, ich żo­
nom, dzieciom, najbliższym.

W dniu 1 M aja wszyscy 
pracownicy elektrow ni i 
przedsiębiorstw  budow la­
nych wezmą udział w po­
chodzie 1-majowym.

Nie powinno zabraknąć 
żadnego z nas.

Na wiecu i na ulicach 
Kozienic zam anifestujem y 
naszą wolę walki o lepsze 
jutro, o socjalizm, o pokój 
i poparcie dla ludzi walczą 
cych na całym świccie o 
wolność, równość i godność 
człowieka.

Niech żyje nasza socjali­
styczna Ojczyzna — Pol­
ska Ludowa!

Niech żyją załogi E lek­
trow ni „Kozienice” i przed 
siębiorstw  budowlano-mon 
tażowych!

Niech się święci 1 Maja!

I Sekretarz Kom itetu Zakf.
PZPR 

JULIAN WĄSIK

Ogólnopartyjny czyn

Manifestacja
siły i dyscypliny

Niedziela 4 m aja br. bę­
dzie Dniem Ogólno,partyj­
nego Czynu — akcji, k tóra 
zyskała sobie już tradycje, 
a przebieg i rezultaty  po­
przednich dwóch czynów — 
wysoką ocenę Biura Poli­
tycznego KC PZPR. Sama 
idea organizowania Czynu 
Paryjnego spotkała się 
z pełną aprobatą 'instancji 
i organizacji party jnych 
oraz ogółu członków Partii. 
W yrazem tego był wysu­
wany postulat, aiby dla 
aktywizow ania członków 
P artii i oddziaływania na 
społeczeństwo, czyny te 
organizować corocznie.

W ychodząc naprzeciw  
tym postulatom , Biuro 
Polityczne podjęło decyzję 
przeprow adzenia Czynu 
Party jnego również w  ro­
ku bieżącym.

■Zbiorowy, powszechny

udział członków i kandy­
datów P artii w realizacji 
prac społecznie potrzeb­
nych jest wyrazem  ich za­
angażowania w spraw y 
kraju , detaonstraetją siły 
i dyscypliny Partii.

Członkowie PZPR Elek­
trow ni i Placu Budowy 
uczestniczyć będą w  zago­
spodarow aniu terenów  w 
osiedlach: Energetyki i
Skarpa.

Oprócz pracujących
w tym dniu w  ruchu 
ciągłym, w  czynie wezmą 
udział Wszy fety członkowie 
i kandydaeji P artii. Ci 
z nich, którzy nie m ają 
możliwości staw ienia się 
na m iejscu zbiórki w  Ko­
zienicach, pracow ać będą 
w m iejscu pobytu, po 
uzgodeniu z sekretarzam i 
swoich POP.

Zapał i młodość
— Ojczyźnie

W odpowiedzi na apel 
Rady W ajewódzkiej Fede­
racji Związków Socjalisty­
cznej Młodzieży Polskiej 
w niedzielę 20 kw ietnia, 
76 zetemesowców Placu 
Budowy podjęło czyn spo­
łeczny. Na terenie m aga­
zynu centralnego i w re ­
jonie elek trofiltrów  m ło­
dzież przepracow ała 463 
godziny. W tym  czasie ze­
brano, załadowano i roz­
ładowano w  miejscu prze­
znaczenia 20 przyczep d re­
wna odpadowego, 6 przy­
czep złomu, ułożono w 
sztaple 25 m 3 tarcicy oraz 
8 tys. szt. cegieł w  kozły. 
Przemieszczono na długość 
10 m i uporządkowano 
około 25 ton akcesorii ko­
lejowych.

Całością akcji kierował 
przewodniczący ZZ ZMS 
Placu Budowy Jan  Sądej. 
Niemały wysiłek wniósł 
w organizację prac kom en­
dant Hufca P racy W łady­
sław  Kramczyk. Spośród 
junaków  szczególnie w yró­

żnili się: Krzysztof M oraw­
ski,A ndrzej Kania, Lesław 
Kołaczek, M arek Palyga, 
Siawomir Kowalski, K rzy­
sztof Molenda, H enryk 
Starcnga, Stanisław  W ój­
cicki, M arek T rybut i Zbi­
gniew Nagrodzki. Nie ustę­
pow ali im w  pracy koledzy 
z przedsiębiorstw  Placu 
Budowy: Tomasz Jurzysta 
i Zdzisław Wysocki z „Be- 
ton-S talu”, M arian M olen­
da, A ndrzej Boryczka, 
i Zygm unt Pęksyk z „Eoąr 
gom ontażu-Północ” oraz 
M aria Am bryszewska z 
„Term okoru”.

Niezbędny do pracy 
sprzęt zabezpieczyły „Be­
ton -S ta l” i „Energom on­
taż”.

W przeddzień czynu spo­
łecznego młodzieży nasze­
go województwa — wol­
ną sobotę, prace porząd­
kowe rozpoczęła grupa 
aktyw istów  z koła ZMS 
przy „Energom ontażu”. 
W składzie tego zespołu 

c.d. str. 2.

Podstawowa Organizacja 
P arty jn a  w W ydziale Tran 
sportu i Nawęglania E le­
ktrow ni cieszy się zasłu­
żonym autorytetem  i uzna 
niem. Jej członkowie w co­
dziennej działalności kon­
sekw entnie podkreślają 
przynależność party jną  za­
angażowaną postawą. O r­
ganizacja party jna  jest in ­
sp iratorką czynów produk­
cyjnych i społecznych.

W ubiegłym roku człon­
kowie POP przepracowali 
w czynach społecznych 
ponad 15 tyś. roboczogo- 
dzin. Doskonałe wyniki 
produkcyjne Wydziału są 
świadectwem ofiarności 
załogi i korzystnie św iad­
czą o prężności POP, k tó ­
ra  system atycznie powię­
ksza się liczebnie pomimo 
spadku stanu zatrudnienia.

W I kw arta le  br. załoga 
Wydziału T ransportu  i N a­
w ęglania przyjęła 20 267 
wagonów paliw  oraz 271 
wagonów m ateriałów  bu ­
dowlanych i konstrukcji. 
Takie wyniki, przy cię­
żkich w arunkach pracy, 
można osiągnąć jedynie 
przy dużym zaangażowa­
niu zawodowym i społecz­
nym.

Form ą wyróżnienia POP 
W ydziału Transportu i N a­

węglania było zorganizo­
w anie pierwszej — w ra ­
mach Kom itetu Zakłado­
wego — wymiany legity­
m acji partyjnych.

W uroczystym zebraniu 
zorganizowanym z tej oka­
zji uczestniczyli: Sekretarz 
propagandy KP PZPR — 
tow. M aria Bojakowska 
oraz członkowie Komitetu 
Powiatowego PZPR — dy-

chodzeń — obchodowy, 
Krzysztof Kawiak — ope­
ra to r spychacza, Józef 
Wójcicki — ślusarz rem on­
towy.

O kolejności w ręczania 
legitym acji decydował za­
równo staż party jny , jak 
i zaangażowanie w pracę 
party jną. W ręczając tow. 
W ąsikowi legitym ację Nr 1 
sekretarz Bojakowska pod-

i dyscypliny, do przodo­
w ania w  pracy na swoim 
odcinku, do rzetelnego sto­
sunku do współtowarzyszy 
i całego kolektywu, do m o­
ralnego postępowania w 
życiu osobistym, do po­
p ierania tego co słuszne 
i dobre, a zwalczania tego 
co złe i fałszywe. Takiej 
postawy P artia  ma prawo 
i musi wymagać od ka-

skusja, w której poruszo­
no szereg spraw  produk­
cyjnych i socjalnych. Za­
bierając głos towarzysze 
mówiąc o w ystępujących 
trudnościach podkreślali, 
że dołożą wszelkich sta rań  
do dalszej wytężonej p ra ­
cy w służbie socjalisty­
cznej Ojczyzny. Wobec 
wielkości zadań produk­
cyjnych — plan rozładun-

Zasłużone wyróżnienie
rek tor E lektrowni m gr inż. 
Adam Biały i I sekretarz 
Kom itetu Zakładowego 
PZPR tow. Ju lian  Wąsik.

Jako pierw si z członków 
POP legitym acje party jne
— z rąk  sekretarza 
KP PZPR tow. M arii Bo- 
jakowskiej otrzym ali. J u ­
lian Wąsik, W ładysław Ka- 
sjaniuk, Bogusław Kopyt, 
Stefan Czaplicki, Łukasz 
Meicch, Janusz Jaskulski, 
a następnie inni tow arzy­
sze, wśród których znaleźli 
się ludzie dobrej roboty 
tacy jak: Zdzisław Wolos
— operator ładow arko- 
zwałowarki, Ryszard Przy-

kreśliła jego w kład w ro ­
zwój organizacji.

W referacie wygłoszo­
nym na tem at ideowo-poli- 
tycznej postawy członka 
P artii tow. Ju lian  Wąsik 
przytoczył znam ienne sło­
wa wypowiedziane przez 
I sekretarza KC PZPR 
Edw arda G ierka: „Przy­
należność do P artii to nie 
przywilej, lecz branie 
szczególnej odpowiedzial­
ności za socjalistyczną 
Polskę, za jej spraw y, za 
swoją dla niej pracę. 
Członkowstwo P artii zo­
bowiązuje do ideowośei

żdego kto do niej należy, 
m ają prawo oczekiwać jej 
od czionka P artii również 
bezpartyjni towarzysze pra 
cy i współmieszkańcy..”

Oceniając przebieg przy­
gotowań do wym iany legi­
tym acji i przedstaw iając 
osiągnięcia POP I sek re­
ta rz  wydziałowej orga­
nizacji — tow. W ładysław 
K asjaniuk udowodnił, że 
wszyscy członkowie POP 
potwierdzili prawo do po­
siadania legitym acji p a r­
tyjnej.

Po w ystąpieniu tow. Ka- 
sjaniuka rozwinęła się dy­

ku węgla na rok bieżący 
wynosi 4 500 000 ton — 
głównym zadaniem  k tó re­
mu należy sprostać jest 
zapewnienie ciągłości ru ­
chu, co przy środkach ja ­
kimi dysponuje Wydział 
będzie bardzo trudne.

Dziękując za możliwość 
uczestniczenia w tej donio­
słej uroczystości dyr. 
Adam Biały, podkreślił, że 
D yrekcja Zakładu w pełni 
docenia tru d  wnoszony 
przez pracowników  W y­
działu na rzecz osiąga­
nych wyników produkcyj­
nych i przyrzekł daleko

idącą pomoc, zwłaszcza w 
rozwiązaniu spraw  socjal­
nych i mieszkaniowych. 
Jakkolw iek w zakresie za­
plecza socjalnego nie bę­
dzie można osiągać do­
skonałości do czasu za­
kończenia budowy E lek­
trow ni, w spraw ach m ie­
szkaniowych załoga N awę­
glania będzie preferow ana 
w  roku bieżącym, a rok 
przyszyły przyniesie cał­
kow ite rozwiązanie tej 
kwestii.

Uroczystość zakończyła 
tow. M aria Bojakowska 
przekazując wszystkim 
członkom gratu lacje  z ra ­
cji wyróżnienia w imie­
niu K om itetu Pow iatow e­
go PZPR.

Zebranie zakończyło 
okres przygotowań do w y­
m iany legitym acji w E le­
ktrow ni i P lacu Budowy. 
Okazał się on bardzo owo­
cny — praca party jna 
osiągnęła wyższy poziom, 
wzrosła aktywność człon­
ków. W pozostałych POP 
uroczystości wręczenia le­
gitym acji zorganizowane 
zostaną przed 15 czerwca.
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Z żijcia KZPZPR

W trosce o mienie i życie
Popraw a efektyw ności 

gospodarowania, rac jonal­
ne i oszczędne w ykorzy­
stanie surowców i m a te r­
iałów  to jeden z w ęzło­
wych problem ów  p a r ty j­
nego działania n a  odcinku 
gospodarczym. S tan  zabez-

ności inw estycyjnej, jak  
i przodującym  zakładzie 
produkcyjnym .

Podstaw ow e zaniedbania 
w ystępują w  zakresie 
ochrony m ienia. S tra ty  
z ty tu łu  kradzieży na b u ­
dowie w yniosły w  roku

pieczenia mienia, ład i po- ubiegłym  blisko m ilion zł. 
rządek oraz bhp w  E lek- Kradzieżom  sprzy ja  b rak  
trow ni i na P lacu Budo- ogrodzenia zakładu. Nie 
wy jest system atycznie może być ono w  pełni 
kontrolow any przez O rga- zam knięte do czasu p ro - 
nizację P arty jn ą . w adzenia robót w  III  e ta -

cznie ograniczono ruch sa­
mochodów ciężarowych i 
autobusów  na bram ie N r 1 

W iele zastrzeżeń budzi 
porządek na P lacu Budo­
w y i  teren ie E lektrow ni. 
Nie jest w yjaśniona sp ra ­
w a zlokalizowania w ysy­
piska śmieci. Śm ietniska 
na terenie zakładu nie są 
opróżniane na bieżąco, 
a bezpośrednią w iną zało­
gi jest tworzenie dzikich 
śm ietnisk. B ałagan na

W ydziałach i system aty­
cznie omawiać te  zaga­
dnienia na zebraniach POP.

W grupie zagadnień bhp 
P lenum  zaleciło realizację 
program ów ustalonych 
przez KSR, zwracając 
szczególną uw agę na ko­
nieczność zintensyfikow a­
nia szkoleń, zw eryfikow a­
nia instrukcji pracy dla 
poszczególnych stanowisk 
w  aspekcie zm niejszenia 
dowolności ich in te rp re ta ­
cji, oraz ustalenie sposo­
bów akcji ratowniczych 
przy prowadzeniu robót 
niebezpiecznych, nasilenie 
propagandy i kontroli bhp.

W związku z różnorod­
nością problem ów po ru ­
szanych w  dyskusji, w  któ 
rej czynnie uczestniczyło 
kilkunastu

posiedzenie P lenum  Kom i- uznali za konieczne nasi- Dotychczas porządki p ro - do spraw  poruszanych w 
te tu  Zakładowego PZPR, lenie kontroli straży  prze- w adzone były na zasadzie czasie posiedzenia usto- 
w  trakcie którego ocenio- m ysłowej, przy w spół- aktywności. Do p rac po- sunkujem y się szczegóło- 
no realizację wniosków udziale członków ORMO, rządkowych w  Elektrow ni wo w kolejnych num erach 
zaw artych w Uchwale szczególnie od strony  W i- angażowano załogę ekspło- gazety. W tym  miejscu 
K om itetu Zakładowego sły. P lenum  zaleciło także a tacji obecnie zachodzi pragniem y podkreślić, że 
z czerwca 1973 r. w  sp ra- budowę bram  kolejow ych pilna potrzeba powoływa- w Uchwale KZ znalazły 
wie porządku i zabezpie- i w prow adzenie kontro li n ia , i w yposażenia w nie- odzwierciedlenie wszystkie 
czenia m ienia i bhp. wagonów opuszczających zbędny sprzęt brygad po- węzłowe spraw y, a rea li-

Stwierdzono, że zarówno teren Elektrow ni, a także rządkowych. Niezależnie zacja wniosków to dalszy 
dyrekcja E lektrow ni, jak  uzupełnienie ośw ietlenia oc] pociągnięć n a tu ry  ad - krok  system atycznej po- 
i G eneralnego W ykonaw - oraz n iw elację terenu  przy m in istracy jnej postanow io- praw y efektywności go- 
stwa, w ydały w  tej sp ra - ogrodzeniu. Zachodzi rów - n0 w prow adzić — jako spodarow ania i likw idacji 
wie stosowne zarządzenia, nież pilna potrzeba u sta - k ry terium  w spółzaw odni- zagrożeń zdrowia i życia 
Nie zawsze jednak  w  ślad lenia jednoznacznego sy- ctw a pracy porządki na ludzkiego, 
za decyzjam i adm in istra - stem u organizacji poru- 
cyjnym i poszło działanie szania się osób po te rę - 
praktyczne. nach eksploatacyjnych.

Od chw ili podjęcia U - S praw a ta  zostanie upo- 
chwały przez K om itet Za- rządkow ana ostatecznie po 
kładowy, ogólny stan  po- całkow itym  zakończeniu 
rządku na budowie uległ p rac wykonawców w  za- 
znacznej poprawie. O be- kresie II  etapu, tj .  po

Problem om  tym  pośw ię- pie budowy. W tej sy tu - p lacu  Budowy jest przy- 
cone zostało kw ietniow e acji członkowie P lenum  Czyną m arnotraw stw a.

Fronty robót
— najinażniejsze

Do 1 lipca br. „Energo- m ało w yraźny postęp prac 
m ontaż” zakończy dodat- p rzy  betonowaniu funda- 
kowe roboty i m oderniza- mentów, co następuje z po- 
cje prowadzone na blokach wodu braków  dostaw 
200 MW. Obecnie na m on- żwiru. Z podobnych przy- 
tażu p racu je 90 osób. B ry- czyn nie można przygoto- 
gady w ykonują urządzenie wać stanow iska do m alo- 
do mycia okien budynku w ania konstrukcji, roboty 
głównego do wysokości m alarskie pow inny być 
50 m, na k tóre złoży się w ykonane w  II  kw arta le  
w inda i podesty.

Term in umowy przew i- 
Jednocześnie m ontowany dywał, że „Energom ontaż” 

jest czw arty ciąg techno- i lipca rozpocznie m ontaż 
logiczny w zmiękczalni konstrukcji hal p roduk-

dyskutantów  w ody- Do 1 UPca ek iPy aysKUiantow iEnergom ontażU” zakoń­
czą także m ontaż podcią- 
garek w agonów , co uspra­
w ni rozładunek.

cyjnych, dostarczonych 
przez NRD dla zakładów  
Ceram iki Radiowej.

K ierow nictw o „Energo- 
. m ontażu” podjęło decyzję

Podstaw ow ym  zadaniem  przyspieszenia tych prac.
y j  związku z udostępnie­
niem frontu  robót przez 
„B eton-S tal” istn ieją  szan­
se skrócenia term inu w y­
konania hal o ponad 3 
miesiące.

cna dyskusja u jaw niła  je ­
dnak szereg niedociągnięć, 
które nie pow inny w ystę­
pować, zarówno na n a j­
lepszej budowie w  działal-

1 lipca br. W tym  też ter 
m inie zostanie w ydany 
zakaz w yjazdu sam ocho­
dów osobowych na te ren  
zakładu. Ju ż  obecnie zna-

Mobilizacja
potrzebna od zaraz
P lan  finansow y „Beton- restau rację  obejm uje użyt- 

S ta łu” w  siłach własnych, kownik. Spraw nie prze- 
wynoszący w  I kw arta le  biega budow a szpitala po- 
br. 80 m in  zł, został w y- wiatoiwego, gdzie p lan  rze- 
konany w  103%. Z adania czowy został w ykonany 
rzeczowe n ie zostały nalto- w  całości, 
m iast całkowicie zrealizo- 
wane. Dotyczy to  głównie ^ . zw iązku  ̂ z doniec
zbyt m ałej ilości w ykona- noscią skrócenia cyklu bu- 
n ^ h  funduszów, budynku g *
głównego blokow 50O MW ^saz ść frontów

**« «•
i b rak i materiałolwe.
W najbliższym  cza'sie n a ­
leży spodziewać się całko­
witego spływ u dokum en­
tacji. Z likw idow ano także 
deficyt żw iru i stali, niezbędnych zapasów ma 
(W związku z dostarczę- teriałoW ych i jego wyko- 
niem  na budowę urządzę- nanie wymagać będzie 
nia). R okuje to nadzieje na znacznego zwiększenia wy- 
term inow e przekazanie dajmosci pracy. W chwdi 
frontów  robót podw yko- obecnej wskaźnik w ydaj- 
nawców. nośei nie je s t zadow alający

Skorygow any ostatecznie i wynosi 97%. Przyczyną 
te rm in  przekazania do tego stanu je st niepełne 
eksploatacji Zakładu Be- w ykorzystanie sprzętu, za- 
łonów Komórkowych — nied-bania w  zakresie dys- 
30 czerwiec b r. — będzie cypliny pracy, 
dotrzym any. iW grupie bu- P rzew iduje się szereg
dów  kozienickich inw e- przedsięwzięć orgańizacyj- 
stycji te j przyzano prio- nych m ających n a  celu 
ry tet. usunięcie tych  n iepraw i-

Jeszcze w bieżącym  dłowości. P opraw ie  w ydaj- 
kw arta le  zostanie p rzeka- ności sprzyjać będzie lepsze 
zany budynek adm inistra- wypracow anie technolo- 
cyjny PK S oraz restau racja giczne poszczególnych ele- 
hoteloWa w  os. Skarpa, m entów  na budowie blo- 
W pierwszych dniach lipca ków  500 MW.

Na budowie wzorowej..
Na budowie Szpitala Paw ilon 1-kondygnacyjny 

Powiatowego w  ciągu 2,5 do końca m aja zostanie 
miesiąca postawiono dom zakończony w  stan ie suro- 
pielęgniarek w  stanie su- wym. Dobra organizacja 
rowym. Obecnie w  obiek- robót — w edług opinii 
cie instalację  podtynkow ą ODIM jest gw arancją 
w ykonuje Radomskie szybkiego w ykonania prac,
Przedsiębiorstw o Robót In - że w w ym aganym  term i- 
stalacyjnych. Tynkarze nie w ykonawcy otrzym ują 
„B eton-S talu” powinni za- żądaną dokum entację.
kończyć swoje roboty je ­
szcze w tym  miesiącu. W y­
konane jest fundam ento­
w anie bloku chorych i za­
biegowego* w  budynku

Tymczasem RPRInst. od­
czuwa brak  dokum entacji 
na C.O. przy w ykonaniu in 
sta lacji podtynkowej. Szyb 
kiego rozwiązania w ym a-

przedsiębiorstw a jest przy­
gotowanie do m ontażu
konstrukcji bloków  500 MW 
S tarannie przygotow uje się 
p ro jek ty  bhp dotyczące 
rozw iązań takich  jak: opa- 
łąkowanie drabinki po
słupach, oprzyrządowanie, 
ciągi kom unikacyjne. Roz­
poczęcie prac m ontażo­
wych wym agać będzie za­
trudnien ia przy nich 200 
ludzi. Oznacza to konie­
czność dodatkowego za tru -

Wcześniejsze w ykonanie 
robót pozwoli na skutecz­
niejszą koncentrację lu ­
dzi i sprzętu przy pracach 
w  budynku głównym blo­
ków 500 MW. Rozbudowa 
Zakładów  Ceram iki Ra-

rofoót d la  „Energom onta 
żu”.

P lan  II kw arta łu , w w y­
sokości 90 m in  zł, będzie 
bardzo trudny  do w ykona­
nia ze w zględu na b rak

głównym. Rozpoczęcie ga uzupełnienie instalacji 
m ontażu powinno nastąpić elektrycznej, gdyż obecna 
w  m aju. Na przeszkodzie „prow izorka” nie odpowia- 
stoi brak  dźwigów — je -  da potrzebom  budowy.
den z nich uległ aw arii, 
drugi jest zaangażowany 
przy m ontażu budynku
hotelowego. W budynku 
hotelowym roboty prow a-

Plac budowy szpitala 
spraw ia niezwykle korzy­
stne wrażenie jeśli chodzi 
o gospodarkę m ateriałow ą.

dzone są dość intensyw nie P ojaw iają się tu  zadasze-
i jest nadzieja na szybkie 
przerzucanie dźwigu i pod­
torza do robót w  budynku 
głównym.

Zakończono fundam en­
tow anie dwu pawilonów 
przy szpitalnej przychodni.

nia równocześnie ze sk ła ­
dowanymi m ateriałam i. 
Porządek na składow i­
skach w ystaw ia dobre 
świadectwo zarówno k ie­
rownictw u, jak  i załodze.

dnienia 100 osób. Dobre diowej je s t inw estycją 
zaawansowanie prac w bardzo korzystną z punktu  
puław skiej ciepłowni po- widzenia regionu — stw o- 
zwala na przeniesienie w  rzy możliwości zatrudnie- 
czerwcu br. ponad 60 oso- nia w ielu kobietom, 
bowej grupy pracowników
„Energom ontażu” z P uław  Bogate tradycje przed- 
Dlatego niezwykle pilną siębiorstw a, in teresu jąca 
spraw ą jest term inow e praca, dobre zarobki i w a- 
przekazanie przedsiębior- runk i socjalne, a także 
stw u fron tu  robót. W prze- możliwość w yjazdów za- 
ciwnym przypadku grupa granicznych przyciągają 
zostanie skierow ana na kandydatów  do pracy. Już 
inne budowy. Biorąc pod obecnie kierow nictw o 
uwagę, że na koniec roku otrzym uje podania w  tej 
„Energom ontaż potrzebo- spraw ie. N aw iązane są 
wać będzie 300 m ontaży- kontak ty  ze Szkołami Za- 
stów  przyznać należy, że wodowymi. Z kom pletacją 
dla kozienickiej KGR by- załogi większych kłopotów 
łaby to s tra ta  nie do od- więc być nie powinno, 
robienia. pod w arunkiem , że w  od-

powiednim  momencie bę- 
N ajw iększy niepokój dzie można zapewnić im 

budzi w  tej sytuacji zbyt zatrudnienie.

Wiosenne porządki

Rozbudowa zaplecza 
„Energomontażu"

Zakład P rodukcji „Ener nych z montażem elem en- 
gomontażu — Północ” za- tów  dla bloku 500 MW. 
kończył swoje prace dla M ontowana jest kon- 
drugiego etapu budowy, strukcja hali, k tóra pow- 
Obecnie skoncentrow ano stała dzięki adaptacji dwu 
roboty na w ykonaniu kon- typowych w ytw órni kon-

Zapał młodość 
— Ojczyźnie

strukcji maszynowni dla 
bloku n r IX. Jednocześnie 
w ykonyw ane są konstruk ­
cje dla placów budów w 
Puław ach, Janikow ie, L u­
blinie, Bydgoszczy i P ło­
cku.

strukcji 
Nad stołam i m ontażo­

wymi hali będą pracować 
dwie suwnice o nośności 
po 12,5 tony. W budynku 
znajdzie się też oczyszczal-

N ajpilniejszym  obecnie 1 m alarnia z P™ wdzi- 
zadaniem  Załogi ZPP jest

c.d. ze str. 1 użytkowego w  ilości 6 ton,
znaleźli się: A ndrzej Bo- część terenu wokół elek- 
ryczka — spawacz, S ta- trofiltrów . P rzykład  mło- 
nisław  Rębiś, Bogusław dzieży Koła ZMS przy 
Łyszcz i Jan  Rudzki — „Energom ontażu” godny 
m onterzy, M arian M olen- jest naśladow ania, 
da — elektryk, Janusz Po- W łączenie się do prac 
gorzelski — spawacz, Jan  społecznych dla uczczenia 
Sądaj — specjalista d/s majowego Święta jest do- 
BHP i Zygm unt Pęksyk — wodem dalszej aktyw izacji 
specjalista d/s kontroli, zms-owców Placu Budowy.
W godzinach 8 00 — 13 00 W najbliższym  czasie po-
oczyścili oni z odpadów dejm ą oni również prace J w iednie w arunki dla w y- 
złomu użytkowego i n ie- na rzecz FASM. I konania zadań związa-

wego zdarzenia. Jak  w ia-

ssKKiwssstt
bloku V E lektrow ni „Doi- y '
na O dra”. Term in zakoń- Istn ie je  możliwość zain- 
czenia tych prac upływ a stalow ania na terenie za- 
30 m aja, a jego dotrzym a- piecza nowoczesnej linii 
nie zależy od dostaw y technologicznej produkcji 
m ateriałów  z „Energo- rurociągów. Biorąc pod 
m ontażu-Zachód” od któ- uwagę tę  możliwość kie-
rego roboty te  dla bloków 
V i VI zostały przyjęte. 
Elem enty, rurociągowe 
w ykonuje się także dla 
budów będących w  g ru ­
pie kozienickiej — w P u ­
ławach i Lublinie.

M ając na uwadze wyso­
kie w ym agania techniczne, 
kierownictwo „Energomon 
tażu” przygotowuje odpo^

rownictwo przedsiębior­
stw a czyni sta ran ia  o roz­
szerzenie terenu  zaplecza 
na którym  można byłoby 
montować hale do p roduk­
cji rurociągów  zgodnie 
z wym aganiam i nowocze­
snej techniki.

W przypadku zrealizo­
w ania te j koncepcji zaple­
cze „Energom ontażu” prze 
kształciłoby się w  dużą 
sta łą  bazę.

R ekultyw acja
Zapobieganie w tórnem u 

pyleniu to cel p rac rek u l­
tyw acyjnych prowadzo­
nych na zbiornikach odpo- 
pielania.

Prace prowadzone są
według recep tury  Cen­
tralnego B iura Studiów  
i Projektów  W odnych Me­
lioracji i Zaopatrzenia
Rolnictwa' w  Wodę 
„BIPROL” — m onopolisty 
w zakresie przygotowania 
rekultyw acji składowisk 
wszystkich elektrow ni.

Zaorano i zasiano wały 
I i II  kw atery. D rugie po­
le, gdzie roboty będą 
przeprow adzane w  jesieni 
utw ardzono latexem .

W pierw szej połowie 
m aja załoga E lektrow ni

przystąpi do przeprow a­
dzania docelowej rek u lty ­
w acji pod tereny  ośrodka 
wypoczynkowego, gdzie 
obecnie znajduje się sk ła­
dowisko.

Koleżance EWIE LET- 
KIEW ICZ w yrazy głę­
bokiego żalu i w spół­
czucia z powodu tr a ­
gicznej śmierci

BRATA ROMUALDA

składa Zespół R edakcyj­
ny „Budujem y E lek tro­
w nię”

„l&udujetntj e le k tro w n ię “ 3

Ć w i c z e n i a  
„ n a  p i ą t k ą "

nie koni w  Kozienicach
Fot. J. W ojtkowski

Bezradność czy niedbalstwo?

Siłam i obrony cywilnej 
są jednostk i ratownicze 
przewidziane do m ilita ry ­
zacji i form acje sam o­
obrony.

Przeznaczeniem  form acji 
sam oobrony jest ochrona 
ludności, zakładów  pracy 
oraz urządzeń użyteczności 
publicznej przed skutkam i 
działania śrotdków m aso­
wego rażenia i innym i 
działaniam i nieprzyjaciela. 
Obrona cyw ilna, w  obec­
nym  etaipde rozwoju, stała 
się ważnym rodzajem  za­
bezpieczenia żywotnych 
funkcji państw a i narodu. 
Rośnie je j rola, bowiem 
takie są wym agania w spół­
czesnego pola w alki opie­
rającego się mocno o za­
sady i możliwości obrony 
zorganizowanego zaplecza.

Do zadań form acji sam o­
obrony w czasie pokoju 
należy prow adzenie szkole­
nia, m ającego na celu 
przygotow anie do sp raw ­
nego w ykonyw ania tych 
zadań oraz bran ie udziału 
w  zapobieganiu klęskom  
żywiołowym, jak  również 
uczestnictwo w pracach 
społecznych o charakterze 
gospodarczym użytecznych 
dla celów obronnych.

Zgadnie z decyzją Dy­
rek to ra  ,W arszawskiego 
P rzedsiębiorstw a Budowy 
E lektrow ni i Przem ysłu 
„B eton-S tal”, w  dniach 
J8 i 19 kw ietn ia, zostały 
przeprow adzone ćwiczenia 
taktyczne Z m ilitaryzow a­
nego Oddziału Odbudowy 
w Kozienicach.

W ćwiczeniach udział 
wzięli przedstaw iciele De­
partam en tu  W ojskowego 
M inisterstw a Budownictwa 
i PMB, D yrekcji i W ydzia­
łu  W ojskowego Zjednocze­
nia BEiP, D yrekcji i Ze­
społu W ojskowego Zarządu 
W PBEiP „B eton-S tal”, 
przedstaw iciele w ładz p ar­
tyjnych i adm inistracy j­
nych pow iatu  oraz Szef 
PSZW  w Kozienicach.

Przebieg ćwiczeń prze­
prow adzanych pod k ie­
runkiem  K om endanta ZOO 
— Józefa Zielińskiego, 
obserwowali przedstaw i­
ciele -bra tn ich  przedsię­
biorstw  Budowy E lektrow ­
ni i P rzem ysłu  z Katowic, 
K onina i Szczecina.

Okres przygotow ań do 
ćwiczeń rozpoczęto iw 
pierw szych dn iach  m a r­
ca — co szczególnie n a ­
leży podkreślić, bowiem 
zorganizowanie w tak

krótkim  czasie akcji na tę 
skalę, poprzedzonej szko­
leniem  podstaw owym  i
specjalistycznym  poszcze­
gólnych grup w  zakresie 
obrony cyw ilnej, służby 
ochrony, służby chemicznej, 
łączności, kw aterm istrzo­
stw a i służby opreracyj- 
nej, było przedsięwzięciem  
am bitnym , w ym agającym  
ogromnej pracy i poświę­
cenia. Zadanie zostało w y­
konane całkowicie, w  esym 
niew ątpliw ie w ielka oso­
bista  zasługa pipłk R ajm un­
da Jankow skiego st. Łnsip. 
d/s w ojskowych z naszej 
budowy.

Celem ćwiczeń było: 
w ypracow anie zasad orga­
nizacji form  działania i 
kierow ania ZOO, praktycz­
ne form ow anie ZOO i w y­
prowadzenie w rejon zbiór­
ki oraz przystąp ien ie do 
w ykonania p rac  w  w yzna­
czonym terenie, działania 
ZOO w św ietle przyjętych 
zasad obrony cywilnej
0 prow adzeniu odbudowy.

W pierw szym  dniu ćwi­
czeń zarządzono alarm
1 zgłoszenie o godz. 15.00 
do punk tu  przyjęcia i roz­
działu, gdzie nastąp ił po­
dział na grupy, k tó re  p rze­
wieziono w  uprzednio 
przygotowany rejon fo r­
mowania. Znajdow ały się 
tu nam ioty, czynny był 
radiowęzeł, punkt san ita r­
ny, kuchnia połowa, w ar­
townie oraz inne niezbędne 
elem enty. Zorganizowano 
także propagandę w izual­
ną — fotogazeitki i hasła 
związane z obronnością 
k ra ju . Z-ca kom endanta 
d/s politycznych ZOO — 
tow. Olczak wygłosił p re­
lekcję pt.: „Rola obrony 
cywilnej we współczesnej 
w ojnie”.

Po Wspólnej kolacji, 
w  w arunkach pólowych, 
uczestnicy ćwiczeń udali się 
na nocleg do hotelu  robot­
niczego. Na m iejscu pozo­
sta ła  służba dyżurna.

W yświetlenie film u szko­
leniowego dla chętnych 
i junaków  z OHP zakoń­
czyło pierwszy dzień ćw i­
czeń.

N astępnego dnia o godz. 
6.20 nastąpił wyjazd

w rejon  ćwiczeń, tam  
śniadanie, po k tórym  od­
była się narada u k ierów - | 
n ika ZOO. Na w niosek
uczestników  ćwiczeń u sta­
lono, że cały skład  w yjeż­
dża n a  teren  budowy, 
praktycznie realizować 
hasło: „Obrona cyw ilna-
gospodarce narodow ej”.

Pracow ano na trzech  od­
cinkach, w ykonując zastęp­
cze prace przewidziane
planem  tak ich  jak: roz­
biórka szatni „Energom on­
tażu”, załadunek i wywóz 
złomu i gruzu. Nie w ni­
kając w efekty ekonom icz­
ne, zaznaczyć trzeba w y­
jątkow e zdyscyplinowanie 
i ofiarność z jaką w ykony­
w ane były poszczególne 
zadania.

Po zakończeniu prac 
i wspólnym  obiedzie n a ­
stąpiło  rozform owanie.

Całość dwudniowej ope­
racji była film owana, dzię­
k i czemu pow stanie b arw ­
ny film  szkoleniowy. Biorąc 
pod Uwagę spraw ność p rze­
prow adzonej akcji, _ jej 
scenerię i jednolitość 
um udurow ania, należy spo­
dziewać się, że film  będzie 
niezm iernie in teresujący.

Zdobycie jednolitego
um undurow ania i staranne 
przygotowanie ćwiczeń od 
strony kw aterm istrzostw a 
w dużej m ierze było za­
sługą Eugeniusza Serczyka.

P rzebieg  ćwiczeń i okres 
przygotow ań bardzo w y­
soko ocenili w  podsum o­
w aniu  przedstaw iciele Mi­
nisterstw a, Zjednoczenia 
j iZarządu, w yrażając uzna­
nie zespołowi ćwiczącemu 
i k ierow nictw u ZOO.

Na uwagę zasługuje 
fak t, że mimo tak  pow aż­
nie zakrojonej akcji i dużej 
ilości biorących w niej 
udział, nie w ydarzył się
żaden w ypadek. Ćwiczący 
oprócz wysokiego w yrobie­
nia społecznego wykazali 
ponadto duże przygotow a­
nie wojskowe.

Ponadto  30 w yróżniają­
cych się uczestników ćw i­
czeń Otrzymało nagrody 
pieniężne.

Gdzie wysuszyć pielusz­
ki? Trzym ać żywność? Jak  
ugotować obiad gdy za­
braknie prądu? — Na te 
i podobne py tan ia darem ­
nie szukają odpowiedzi 
mieszkańcy hoteli robotni­
czych Elektrow ni — „Sa- 
m otniak” i „Energetyk”.

„Energetyk” słynie z 
estetyki w nętrz, gorzej je s t 
z ich funkcjonalnością. Za­
projektow any — zgadnie 
z ostatecznym  przenacze- 
niem  — jako hotel kom u­
nalny nie gw aran tu je  w a­
runków  do prow adzenia 
choćby m ini gospodarstwa, 
ale nie tylko w  tym  tkw i 
przyczyna kłopotów  obec­
nych lokatorów.

W pokojach brak  jest 
tylko lodówek, ale i sza­
fek na jedzenie. Żywność 
można trzym ać w  biurku, 
szafce z butam i, można, a 
naw et w te j sy tuacji trz e ­
ba powiesić ją  w  siatce 
lub w ęzełku za oknem. 
W dni niezbyt upalne bu­
dynek hotelowy przypom i­
na urbanistyczną choinkę, 
tym  bardziej, że po d ru ­
giej s tron ie  — na balko­
nach w iew ają szatki i pie­
luszki. T rudno o to winić 
gospodynie skoro b rak  tu  
suszarni, a znaczna ilość 
lokatorów  posiada małe 
dzieci. Udało się zorgani­
zować p raln ię  wyposażoną 
w  p ralkę  autom atyczną. 
Luksus ten  wzbudził jed ­
nak pew ne tęskonty _ za 
czymś m niej skom pliko­
wanym , a bardziej eko­
nomicznym.

Gotować można na k u ­
chence elektrycznej w  ła ­
zience lub w  ogólnych 
kuchniach, istniejących na 
każdym  piętrze. Te kuch­
nie to pomieszczenia, w y­
posażone w dwulpłytkowe 
kuchenki elektryczne,
k tó re  nie zadają egzami­
nu. K uchnie • 4-płytkoWe 
z p iekarnikiem  nie mogą 
być używ ane. Instalac ja  
elektryczna nie w ytrzy­
m uje obciążenia. Gazowych 
kuchenek n ik t nie próbo­

w ał instalow ać — a może 
byłaby to  rozwiązanie.

W raz z zakończeniem  
sezonu grzewczego znika 
z k ranów  ciepła woda. 
Trzeba ją  wówczas na m y­
cie i p ran ie  grzać dla ro ­
dzin, bo w  hotelu  m iesz­
k a ją  także m ałżeństw a 
oczekujące na m ieszkanie.

W ielu m ieszkańców  ho­
te lu  p racu je  w  system ie 
zm ianowym. Czasem jadą 
do E lektrow ni w  dzień, 
czasem n a  noc, czasem nie 
m ają  po co jechać do 
Świerży, bo ak u ra t p rzy ­
pada dzień wolny. P ra k ­
tycznie pozbaw ia ich to 
możliwości korzystania z 
zakładowej stołówki. Sa- 
ńiorząd hotelowy, w  skład 
którego wchodzą: S tanisław  
Kubik, A ndrzej K rakow iak 
i Teresa Tyburcy — za­
biega o zorganizowanie po ­
siłków w urucham ianej 
w roku bieżącym  przyho- 
telowej restau racji.

W inda — jak  rzadko 
gdzie — je st urządzeniem  
w pełni spraw nym , tyle że 
niedostępnym  dla lokato­
rów. B rak je st konserw a­
tora, więc zam knięto ją  na 
głucho. Z abrakło chodni­
ków  na schodach, słabo 
tłum i też krok i chodnik 
z grubej1 plecionki — 
śliski i niebezpieczny
zresztą na kory tarzu .

Uciech ku ltu ra lnych  nie 
ma zbyt w iele. Co ponie­
działek — dzięki staran iom  
Sam orządu — m ieszkańcy 
hotelu  mogą Obejrzeć film 
fabularny. P rzynajm niej 
na razie, bo w yśw ietlający 
ma kłopoty z rem ontem  
projektora, a ściślej m ó­
wiąc z zakupem  żarówki
do tego urządzenia. Całe 
n iem al życie ku ltu ra lne
zależy od tego jak  długo 
w ytrzym a ta  wypożyczona 
z „Fiim osu”. Pozostaje .te­
lewizja, ty le  że w  sali te ­
lew izyjnej b rak  je s t w y­
posażenia. S tojące tu  
krzesła wyposażono z 
adm inistracji. Podobnie 
z salą gier cichych.

JeSt w hotelu biblioteka. 
Znalazł się też kącik  dla

fotoam atorów . Wyposażona 
ciem nia stw arza perspek ty ­
wy rozw oju  kółka fo togra­
ficznego.

W rozm ow ach m ieszkań­
cy podkreśla ją  zgodnie 
dobrą pracę hotelowego 
personelu. C hw alą sk ru p u ­
latność sprzątaczek, up rze j­
mość portie rek . Szczegól­
nie są łubiane panie z r e ­
cepcji: K laudia Jończyk,
Łucja Na w rotek, Bogum iła 
W iraszka i Jadw iga Wę- 
gielew ska. B rak  n ieporozu­
m ień świadczy, że loka­
torzy w  pełni to doceniają.

W hotelu  „Samótiniak” 
p a r te r  dosłow nie zapchany 
wózkami. Obok portie rn i 
spotykam  dwie m łode 
m atki z dziećmi na ręku. 
Od daw na m ieszkają już 
w  tym  hotelu. Nie, n ie  
słyszały o sam orządzie 
mieszkańców. P roblem y 
m ieszkaniow e te  same co 
w  „„E nergetyku”, ty lko tu  
jeszcze w  ogóle b rak  p ra l­
ni. Zadom owiły się tu  też 
na dobre p rusak i — w idać 
wygodnie im się tuczyć na 
niezabezpieczonych w ik ­
tuałach. E tapowe dezyn­
fekcje nie przynoszą w ięk­
szych rezultatów .

L ista  niedom agań w  obu 
hotelach je s t znaCzhie 
dłuższa. N iektóre są dość 
łatw e do likw idacji. Na 
rozw iązanie innych trzeba 
będzie poczekać. Hotele, 
pom yślane jako m ieszka­
nia dla sahiothych, za­
m ieszkuje w iele m ałżeństw . 
W iadomo, że okres czeka­
nia na m ieszkanie — niby 
tylko przejściow y — cza­
sem znacznie się wydłuża. 
Życie dyk tu je  sw oje praiwa 
i jeżeli niebaw em  dzisiejsi 
m ieszkańcy otrzym ują 
m ieszkania, n a  ich miejsce 
przyjdą inni. Do chwili 
generalnego rozwiązania 
w  Kozienicach kw estii 
m ieszkaniow ej stan  ten  
należałoby uznać za no r­
m alny. K ilka tra fn y ch  de­
cyzji mogłoby uczynić 
egzystencję mieszkańców 
m niej uciążliwą.

Terminy
będq dotrzymane

Zaawansowanie prac na 
budowie paw ilonu usługo­
wo-handlowego w skazuje, 
że tym  razem , w ykonaw ca 
dotrzym a kolejnego te rm i­
nu przekazania tego obiek­
tu użytkownikom . Zgodnie 
z ostatnim  ustaleniem  ma 
to nastąpić 22 lipca br.

W chwili obecnej pod­
stawowym  problem em  jest 
w ykonanie 3000 m* tynków. 
Pozornie w ydaw ałoby się, 
że nie jest to zbyt dużo 
gdyż dotychczas wykonano 
tynki na powierzchni 
10 tys. m 2. G rupa ty n k a­
rzy pracu jąca teraz na bu ­
dowie paw ilonu jest zbyt 
mała. W ynika to z b raku 
fachowców w  tym  zawo­
dzie w  skali całego R a­
domskiego Przedsiębior­
stw a Budowlanego. Jak  za­
pew nia k ierow nik budowy 
— M aria Suszek, roboty 
tynkarsk ie będą jednak 
zakończone w  term inie, 
dzięki odpowiednim pocią­
gnięciom organizacyjnym , 
k tóre są możliwe ze w zglę­
du na ofiarność czterech 
zespołów tynkarsk ich  p ra ­
cujących pod kierunkiem : 
Czesława Koćmika, M ar­

iana Mąkosy, Stanisław a 
Spyry i A lbina Kobylskic- 
go

Intensyw ne prace p ro ­
wadzone są przy układaniu 
glazury i w ykańczaniu po­
sadzek. O statnie z tych 
robót w ykonują brygady 
Józefa K rogulca i Bogda­
na P taka.
G eneralny w ykonaw ca — 
zgodnie z zaw artym i po­
rozum ieniam i — zobowią­
zał się przekazać użytko­
wnikom elem enty w ystro ­
ju  w nętrz, k tóre do 23 
kw ietnia miały nadejść 
z K ieleckich Zakładów 
Elem entów Budowlanych. 
Gdyby term in  ten został 
dotrzym any, zakończenie 
robót nastąpiłoby praw do­
podobnie w  połowie czer­
wca.

Większość przyszłych 
użytkowników  in teresuje 
się szczegółami w ykonaw ­
stwa, głównie dotyczy to 
części usługow ej, gdzie 
przyszli gospodarze m ają 
znaczne trudności z uzy­
skaniem  wyposażenia. P o­
stępem  robót in te resu ją 
się na codzień w ładze po­
wiatowe.

Oddzielny problem  s ta ­
nowią drogi dojazdowe. 
P race związane z ich w y­
konaniem  rozpoczną się 
z początkiem  m aja. Cała 
trudność polega na tym, 
że RPB dysponuje dwoma 
brukarzam i.

Obok pawilonu, RPB 
wznosi budynek przycho­
dni rejonow ej. P race zw ią­
zane z zam knięciem  stanu 
surowego zostały zakoń­
czone w  szybkim  tempie. 
W ykonano też ścieżki dzia­
łowe. Zaham ow anie prac 
na okres m iesiąca z uw a­
gi na przerzucenie załogi 
na budowę paw ilonu i b rak  
p ły t korytkow ych nic spo­
w oduje zakłóceń na tej 
budowie. Spodziewane jest 
naw et oddanie przy­
chodni do użytku we wcze­
śniejszym  term inie.

Wobec trudności kadro ­
wych, konieczne sta je  się 
m aksym alne w ykorzystanie 
dnia roboczego. Tym cza­
sem nie zawsze jest to 
możliwe z powodu w ad li­
wego kursow ania au tobu­
sów PKS dowożących ro ­
botników  do pracy. Zda­
rzają się bowiem spóźnie­
nia 2-godzinne, (jak np. 
w  dn. 23.IV.75 r. z trasy  
Zwoleń) a s tra ty  czasu 
trudno  jest odrobić, zw a­
żywszy, że dojeżdżający 
stanow ią ponad 50 %  za­
łogi.



Zieleńce w os. Energetyki w ym agają pielęgnacji
chodzić po traw nikach 
i płotkiem  zagradza w y­
deptane „skróty”, aby 
śmiecie były w ysypywane 
jednak  do pojem ników  itd .

N iedaw no kom isja z 
udziałem  przedstaw icieli: 
dyrekcji Elektrow ni, W y­
działu Inw estycji N ieprze­
mysłowych, Radomskiego 
Przedsiębiorstw a Budowla­
nego i A dm inistracji 
Osiedla dokonała general­
nego przeglądu terenu, 
ustalając zadania, z okreś­
leniem term inów  ich reali-

m BUDUJEMY m
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W ydaw ca:  Plac Budow y
Elek trow ni  „K O ZIEN IC E” 

REDAGUJE KOLEGIUM 
tel . red .  51 w. 754 

re d a k to rz y :
Lidia  Cza jkow ska  

R yszard  Glapa 
D ru k :  R adom sk ie  Z ak łady  
Graficzne, Żerom skiego  43. 

N ak ład  4.000 35 egz. 
Zamówienie N r 1325 W-6

jąc do wzięcia udziału 
.w czynie społecznym. 
Spośród 75 .zamieszkałych 
tam  rodzin, dwie skontak­
towały się w tej sprawie, 
telefonicznie wyjaśniając, 
że... z przyczyn obiektyw ­
nych n ie mogą w  czynie 
wziąć udziału.

A dm inistracja podjęła 
s ta ran ia  o zorganizowanie 
placu zabaw  dla dzieci 
oraz zagospodarowanie te­
renu wokół hotelu „Sa- 
m otn iak”. Niezależnie od 
inw encji adm inistracji, 
realizacja tych przedsię­
wzięć uzależniona je s t od 
samyęh mieszkańców.
Przykłady z ubiegłych la t 
w skazują, że upiększany 
system atycznie teren
osiedla bywa dew astow a­
ny, a udział mieszkańców 
w zapobieganiu tem u — 
żaden.

Obecny adm inistrator 
osiedla — RPGKiM — 
przystąpił już do porząd­
kow ania terenu angażując 
do prac młodzież z Zespołu 
Szkół Zawodowych. W dniu 
25 kw ietnia przy sadzeniu 
drzewek, sian iu  traw y

P a r t i a  n ak re ś la  am b i tne  cele- 
z h o n o r e m  w y k o n a m y  k a ż d e  z a d a n i e

„ l i u d u j m n t t f  C l e k t r o w n i ę ”

Wiosenne porządki ścisłego kontak tu  z nową 
adm inistracją , a tym  sa­
mym iwspólną troskę o ład 
i porządek w osiedlu. 

M iejmy nadzieję, że apel
W prawdzie zimy nie zacji, w spraw ach zwią- i kopaniu pracow ała p ierw - ten .znajdzie odpowiedni

było, ale z nadejściem  k a- zanych z zagospddarowa- sza grupa uczniów, a tego oddźwięk i zmobolizuje
lendarzow ej wiosny w  os. niem  i uporządkow aniem  typu  akcje będą prowadzo- aktywnych m ieszkańców do
E nergetyki i w  Świerżach osiedla. Należy podkreślić, ne system atycznie. Wysto- pracy w  Samorządzie
rozpoczęto prace porządko- że p race porządkow e są sowano także apel do Osiedlowym i Komitetach
we. u trudnione przez prow a- m ieszkańców o naw iązanie Blokowych.

Chcemy mieszkać ładnie, dzenie robót budowlanych
by było czysto i zielono, i związanych z gazyfikacją
Osiedle E nergetyki nie jest osiedla. W ykopy gazoeią-
tego najłepszyim przyk ła - gowe nie mogą być zlikw i-
dem. Z pewnością n ie  je s t dowane do czasu, przepro-
to w ina adm inistracji, ale wadzenie ostatecznych prób
m ieszkańców  i użytkowmi- ciśnienioiwych.
ków. Nie przejaw ia żad- W kw ietn iu  br. adm ini- 
>nej działalności Sam orząd s trae ja  osiedla została
Osiedlowy, k tórego prze- przekazana Rejonowem u
wodniczący złożył ostatnio Przedsiębiorstw u Gospo-
rezygnację. Nie powołano dark i K om unalnej i Miesz-

Ilotel „Energetyk” od ul. W arszawskiej

Z n ikają rudery  z osiedla

dotychczas K om itetów  Blo­
kowych. Żyjetay sobie 
więc wygodnie, .pozosta­
w iając wszystkie spraw y 
na łasce losu. P rzep ra ­
szam — na łasce adm ini­
stracji. Tak wygodniej. 
Niech m yślą za nas. Biorą 
przecież p ieniądze a my 
możemy mieć tylko... p re ­
tensje. I to  jakie? Oto n.p. 
że kierow nik  adm inistracji 
zw raca uwagę, żeby nie

kantowej jako usługi św iad­
czone na rzecz Elektrowni.

W szystkie jednak  zabiegi 
adm inistracyjne nie od­
niosą pożądanych rezu lta­
tów  'jeżeli m ieszkańcy nic 
wykażą więcej troski o po­
szanow anie mienia. Do­
tychczas trbski te j nie w y­
kazują. Oto przykład: k ie ­
row nictw o A dm inistracji 
awróciło się do m ieszkań­
ców bloku N r 1, zaprasza-

jedną cechą wspólną  — nie 
lubi dzieci.

—oOo—

Młodzież męska w  wie­
ku lat 4— 10 w osiedlu 
Energetyki rozpoczęła
suchą zaprawę do sezonu 
pływackiego. Terenem tre ­
ningów jest budowa bloku  
mieszkalnego w  osiedlu, 
gdzie chłopcy uprawiają  
skoki z  pierwszego piętra 
w  stertę piasku. Dzieje 
się to — podobnie jak inne 
igraszki tego typu  — 
przy milczącej aprobacie 
dorosłych.

—oOo—

nownie. Kandydat na Sy­
zyfa zdolal go splaszyć. 
Jeśli tak dalej pójdzie na ­
wet nagi powinien się bać 
rozboju.

—oOo—

W ykonawca instalacji 
w nowo oddanej szatHi 
Wydziału Transportu i Na-  
węglania wykazał że nie 
jest mu obca przezorność, 
w w yn iku  czego w szatni 
grzeją jedynie przewody  — 
grzejniki nie. Oszczędność 
duża, a pobliska hałda 
węgla i tak rokuje nadzie­
je, że w  chłodniejsze dni 
uda się wstawić tu k o k ­
sowniku

Po kur tkę  dziecięcą, pie­
luszkę, kaftanik i śpioszek 
wybierać się trzeba do 
Warszawy przynajmniej.  
Znakiem  firm ow ym  na ­
szych sklepów z konfekcją  
dziecięcą powinna być B a­
ba Jaga. Ma z kozienickimi 
handlarzami przynajmniej

E lek tryk  rozwijający k a ­
bel na budowie przy próbie 
podciągnięcia przewodu  
poczuł niespodziewany
opór. Poszedł szukać  
miejsca zaczepienia. Prze­
wód  — jak się okazało był 
przyczepiony do... złodzieja, 
który już go zwijał po-

Awans piłkarzy
Po ostatnich rozgrywkach klasy międzypowiatowej 

piłkarska drużyna MZKS „Kozienice” awansowała 
na VI miejsce. Po w ygranym  meczu z „Odlewnikiem” 
Radom 2:1 (1:1) na boisku w Pionkach w drugiej ko­
lejce spotkań nasi zawodnicy zanotowali na swym 
koncie zwycięstwa w meczu wyjazdowym  nad silnym 
zespołem „Neptuna I I” Końskie 3:1 (0:0). Kozienicka 
drużyna w stosunku do lidera tabeli rozgrywek ma 
obecnie stra tę  pięciu punktów.

Po dwóch kolejkach spotkań tabela grupy II przed­
staw ia się następująco:

1) Broń II Radom
2) Polanie Iłża
3) MZKS Opoczno
4) Odlewnik Radom
5) G erlach Drzewica
6) MZKS Kozienice
7) N eptun II Końskie
8) P ilica Białobrzegi
9) Radom iak II

10) Zwolenianka
11) Szydłowianka
12) O skar Przysucha
Obecne sukcesy drużyny są świadectwem, że MZKS

Kozienice stać na znacznie lepszą lokatę, Sądzimy, 
że dalszy w zrost dyscypliny treningów  i większe za­
angażowanie zawodników będą procentować coraz 
lepszymi rezultatam i.

13 19 39:13
13 18 31:22
13 18 22:15
13 16 26:19
13 15 28:20
13 14 23:19
13 13 24:24
13 10 17:29
12 9 14:17
13 9 15:32
13 7 11:24
12 6 11:27


